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    Mój Boże, chociaż moje słowa


    wobec Twojej wszechmocy


    są tak ubogie, nieporadne,


    wierzę, że radujesz się każdym moim słowem,


    będącym odpowiedzią na Twoje słowa –


    pełne miłości. Dziękuję za Twoją bliskość.


    Dziękuję za to, że mówisz do mnie i słuchasz,


    co mam Ci do powiedzenia.


    Przyjmujesz mnie w moim ubóstwie, bo mnie kochasz.


    Wierzę, że odpowiesz na moją modlitwę z miłością


    i szczodrobliwością swojego Serca


    i dasz mi więcej, niż to, o co ośmielam się prosić,


    bo miłość Twoja nie zna miary.


    Święto św. Marii Magdaleny, 22 lipca 2023 r.

  

  
    Wstęp


    Cała część czwarta Katechizmu Kościoła katolickiego poświęcona jest modlitwie. Temat ten został opracowany w bardzo szczególnym kontekście. Zaraz na początku tej części czytamy wyjaśnienie: „«Oto wielka tajemnica wiary». Kościół wyznaje ją w Symbolu Apostolskim i celebruje w liturgii sakramentalnej, aby życie wiernych upodobniło się do Chrystusa w Duchu Świętym na chwałę Boga Ojca. Tajemnica ta wymaga zatem, aby wierni w nią wierzyli, celebrowali ją i żyli nią w żywym i osobistym związku z Bogiem żywym i prawdziwym. Tym związkiem jest modlitwa” (2558).


    Zamysłem autorów Katechizmu było to, by wszystkie jego części odnosiły nas do „wielkiej tajemnicy wiary” objawionej w Jezusie Chrystusie. W pierwszej części omówiona została treść symbolu wiary, czyli po prostu to, w co wierzymy. W drugiej części mowa oczywiście o sakramentach, w których ta sama tajemnica jest celebrowana, a w części trzeciej czytamy o życiu chrześcijan. Zobaczmy, że jedna i ta sama tajemnica wiary jest wyznawana, celebrowana i przeżywana. Liturgia sakramentalna nie jest dodatkiem do wyznania wiary, ale tworzy z nim spójną całość. Jednak to jeszcze nie wszystko. Tajemnica wiary nie tylko jest wyznawana i celebrowana, ale także wcielana w życie. Nauczanie Jezusa nie jest jakimś abstrakcyjnym systemem pojęć, ale nauką, która wpływa na nasze życie. Jeśli wyznajemy, że Jezus Chrystus jest prawdziwie obecny w Najświętszym Sakramencie, to nie tylko z czcią celebrujemy tę prawdę w liturgii, ale i wcielamy ją w życie poprzez to, że nie przystępujemy do Komunii św. w stanie grzechu ciężkiego. W ten sposób jedna i ta sama prawda jest wyznawana, celebrowana i wcielana w życie. Cały człowiek jest zaangażowany w przyjęcie „wielkiej tajemnicy wiary” objawionej w Jezusie Chrystusie.


    Te trzy wymiary przyjęcia jednej i tej samej tajemnicy wymagają istnienia modlitwy, która je spaja. To właśnie dzięki niej możliwa jest jedność pomiędzy prawdą wyznawaną, celebrowaną i przeżywaną. Bez modlitwy wyznanie wiary może stać się fundamentalizmem, celebracja spektaklem, a życie będzie rozpięte pomiędzy moralizmem a zupełnym porzuceniem wszelkich norm moralnych. W każdym z tych wymiarów obcowania z tajemnicą wiary konieczna jest modlitwa, która jest żywym i osobistym związkiem z Bogiem. W modlitwie chodzi więc o praktykę życia chrześcijańskiego. A praktyki uczymy się od przewodników.


    Autorka niniejszej książki, s. Bożena Maria Hanusiak, od wielu lat prowadzi życie pustelnicze. Ta indywidualna forma życia konsekrowanego jest pięknym darem dla Kościoła. Jan Paweł II w adhortacji Vita consecrata pisze, że pustelnicy i pustelnice „przez wewnętrzne i zewnętrzne oderwanie od świata świadczą o przemijalności obecnej epoki, a przez post i pokutę ukazują, że nie samym chlebem żyje człowiek, ale słowem Bożym (Mt 4, 4). Tego rodzaju «życie na pustyni» jest wezwaniem skierowanym do bliźnich i do całej wspólnoty kościelnej, aby nie traciła nigdy z oczu najwyższego powołania, które polega na nieustannym przebywaniu z Panem” (7).


    Owocem owego nieustannego przebywania z Panem jest również słowo pisane, którym autorka dzieli się z czytelnikami. Proste modlitwy zawarte w tej książce, oparte na słowie Bożym i wpisane w rok liturgiczny, mogą być pomocą dla wielu katolików, którzy szukają inspiracji, jak umocnić swoją relację z Bogiem, tzn. jak scalać wiarę wyznawaną, celebrowaną i przeżywaną.


    o. Wojciech Surówka OP
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  Powiła swego pierworodnego Syna, owinęła Go w pieluszki i położyła w żłobie. Łk 2, 7


  Niepokalana Dziewica w ubóstwie zrodziła dla ciebie Pana Zastępów, abyś ty mógł stać się bogaty w wierze. Odnajdując Maryję, rychło przyobleczesz się w świętość dziecka Boga. Jej Niepokalane Serce przygarnie cię i ukształtuje. Sprawi, że staniesz się człowiekiem ubogim duchem, który całą nadzieję pokłada w Bogu.


  Maryjo, która zrodziłaś Światłość, pragnę i proszę: przyjmij mnie na nowo do swojego Niepokalanego Serca. Kształtuj mnie w nim, abym doznawał przemiany – przez Ciebie i w Tobie stawał się podobny do Jezusa, mojego Pana. Dziękuję Ci za to, że z czułością troszczysz się o mnie, jak troszczyłaś się o zrodzonego z Ciebie Syna Bożego.


  Niebieska Matko, ucz mnie być Twoim dzieckiem. Oddaję Ci siebie, wszystkie moje pragnienia i dążenia. W Twoje dłonie składam także moje niepokoje i lęki, moją słabość… Prowadź mnie drogą wiary do pełni miłości w moim Bogu, którego mi niesiesz. Módl się za mną, abym wpatrzony w Jezusa, z Niego czerpał siły w codziennym zmaganiu o wierność Ewangelii.
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  Na początku było Słowo, a Słowo było u Boga, i Bogiem było Słowo. Ono było na początku u Boga. Wszystko przez Nie się stało, a bez Niego nic się nie stało, [z tego], co się stało. J 1, 1-3


  Jezus jest Słowem Ojca, wypowiedzianym do ciebie przed wiekami. Wyszedł od Niego, przybierając ludzkie ciało, aby ciebie podźwignąć z nędzy grzechu i wprowadzić do swojej światłości. Jego słowo ma sprawczą moc. Wypowiadane do ciebie, przemienia cię i uświęca. Otwiera cię na Jego obecność w Sakramencie Ołtarza.


  Jezu, Twoja miłość leczy moje serce z osamotnienia. Dziękuję, że przychodzisz do mnie w słowie życia z pociechą i pokrzepieniem. To słowo wyzwala mnie z mroku niewiary, przywracając mi nadzieję. Błogosławię Cię, bo uczysz mnie sercem wsłuchiwać się w Twoje słowa i przyjmować je do siebie – jak czyniła to Maryja. Rozpalasz mnie przez nie ogniem Twojej miłości, której siła przenosi przez trud ziemskich dni.


  Dziękuję, że przychodzisz do mojej słabości, aby mnie wzmocnić. Ożywiasz we mnie dobre pragnienia i sam dajesz moc do ich wypełnienia. Nie tylko nie zrażasz się moją głuchotą i ślepotą, ale z jeszcze większą mocą mówisz do mojego serca… Rozjaśniasz moje drogi Twoim Boskim światłem. Dajesz odwagę do podążania drogą Twoich wymagań. Chociaż Nieskończony i Nieogarniony, pozostajesz tak mi bliski… Bądź błogosławiony.
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  I nie ma w żadnym innym zbawienia, gdyż nie dano ludziom pod niebem żadnego innego imienia, w którym moglibyśmy być zbawieni. Dz 4, 12


  Imię Jezus jest słodyczą i lekarstwem dla ludzkiej duszy. W nim jest nasze zbawienie. Nasza nadzieja… Wzywaj ze czcią świętego imienia Jezus. Niech ono będzie na twoich ustach i w sercu.


  Najsłodszy Jezu, którego imię napełnia ludzkie serce nadzieją, dźwiga z poniżenia grzechem, oddala ciemność zła, wywyższam Cię. Przyzywam mocy Twojego świętego imienia, pragnąc, abyś ukrył mnie w swoim Sercu – wraz z całym ubóstwem, biedą, ale i pięknem, które jest dziełem Ojca światłości. W mocy Twojego imienia jest dla mnie ratunek, pociecha i pokrzepienie. Twoje imię chroni mnie przed wrogiem. Daje siłę do pokonywania przeciwności.


  Wzywam Twojego imienia Jezus. Wzmocnij i uświęć mnie. Dzień po dniu, godzina po godzinie, oświecony blaskiem Twojego imienia, które czczę ponad wszystko, oddając mu chwałę całym moim jestestwem, chcę zbliżać się do Ciebie.
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  Błogosławieni ubodzy w duchu, albowiem do nich należy królestwo niebieskie. Mt 5, 3


  Jezus wychowuje cię do ubóstwa serca. To droga małości, miłowania pokory, wreszcie ogołocenia i całkowitego zdania się na Pana. To droga ludzi, którzy nie szukają własnej wielkości. Szczerze miłując Boga, w Nim odnajdują pełnię wszelkiego dobra. Do Niego dążą ze wszystkich sił. W Nim pokładają nadzieję. To do nich należy królestwo niebieskie.


  Zbawicielu, dla mnie wyzbyłeś się chwały Bóstwa, stając się jednym z nas. Zapragnąłeś doświadczyć całkowitego ubóstwa, pragnąc wyzwolić mnie od ducha pokładania nadziei w tym, co przemijające. Ty wiesz, jak łatwo stajemy się niewolnikami, skrępowanymi więzami własnych, niezaspokojonych pożądliwości, ambicji i dążeń, które oddalają od Ciebie, Boga miłości.


  Zmiłuj się nade mną. Uczyń mnie ubogim duchem. Tylko wtedy całe moje serce należeć będzie do Ciebie… Ty wypełnisz je swoim bogactwem – na miarę Twoich pragnień. Rozmiłuj mnie w tym, co pokorne, i ucz całą nadzieję pokładać w Tobie – Bogu, który dał mi życie i pragnie obdarowywać mnie sobą. Spraw, niech stanę się szczęśliwym dzieckiem Twojego królestwa – zdanym na Ciebie i Twoją łaskę.
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  Wszystko ma swój czas i jest wyznaczona godzina na wszystkie sprawy pod niebem.Koh 3, 1


  Duch Pański pragnie porządkować twoje życie, aby każdy dzień naznaczony był Bożą harmonią. Jego mądrość prowadzi dzieci królestwa, które poddają się Jego kierownictwu. Współpracują one z Jego łaską. I ty z pomocą Ducha wykorzeniaj wszelki przejaw niedbalstwa, nieładu, przepracowania i lenistwa… Bóg sprawi, że na wszystko znajdziesz odpowiedni czas.


  Duchu Święty, pragnę, zawładnij mną. Wierzę, że moje pragnienie bycia przez Ciebie prowadzonym i kierowanym spotyka się z Twoim pragnieniem nieustannego wspomagania mnie w mojej słabości.


  Duchu Miłosierdzia, który znasz moją słabość i nieumiejętność mądrego rozporządzania Twoimi dobrami, porządkuj mój czas. Porządkuj każdy mój dzień. Niech Twoja mądrość kieruje mną, pozwalając mi właściwie wykorzystać każdą chwilę. Ulecz moją duszę z lenistwa i opieszałości. Czyń ją uległą Tobie. Oświeć mój umysł i serce, abym w promieniach Twojej łaski wzrastał w radosnym pełnieniu woli Ojca. O to Cię błagam, oddając i poświęcając się Tobie. Uświęć mój czas. Niech każdy mój krok naznaczony będzie Twoim błogosławieństwem.
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  Powstań! Świeć, bo przyszło twe światło i chwała Pańska rozbłyska nad tobą. Bo oto ciemność okrywa ziemię i gęsty mrok spowija ludy, a ponad tobą jaśnieje Pan i Jego chwała jawi się nad tobą.Iz 60, 1-2


  Bóg objawił swoją chwałę na oczach pogan. Dał się rozpoznać w osobie Dziecka mędrcom, którzy Go szczerze szukali, idąc za blaskiem gwiazdy… W świecie pełnym ciemności Jego światło wciąż oświeca ludzkie dusze, aby Go mogły rozpoznać i przyjąć. Należysz do szczęśliwych, którzy Go rozpoznali i oddali Mu chwałę, wyznając wiarę w Niego.


  Zbawicielu, bądź uwielbiony za światło prawdy, którym raczyłeś mnie oświecić. Wszedłeś w ciemności mojej duszy, wyzwalając mnie z trwogi osamotnienia. Pozwoliłeś, abym cię rozpoznał i usłyszał Twój głos. Bądź błogosławiony!


  Chwalebny Stwórco, który ukrywasz swoją wielkość, przychodząc w niepozornej okruszynie Chleba, rozpal mnie pragnieniem Ciebie. Rozpromień nade mną swoje oblicze, abym przeniknięty Twoim Boskim światłem żył nadzieją, do której mnie wezwałeś. Rozraduj mnie w Tobie, oddalając mrok zwątpienia i niewiary. Niech w Tobie stanę się światłem dla świata.
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  Jezus powiedział do swoich apostołów: „Oto Ja was posyłam jak owce między wilki. Bądźcie więc roztropni jak węże, a nieskazitelni jak gołębie”.Mt 10, 16


  Czystość serca, do której wzywa swoich uczniów Pan, jest znakiem przynależności do Niego. W parze z nią winna iść roztropność – umiejętność rozpoznawania zasadzek kusiciela, gotowość do mądrego działania, wewnętrzna czujność polegająca na trafnej ocenie rzeczywistości. One pozwolą uchronić dobro otrzymane od Pana i mądrze korzystać z darów łaski.


  Dobry Jezu, czystość serca jest darem Twojej łaski. Pragnę o nią zabiegać, prosząc o nią Twoje Najświętsze Serce. Ofiaruję Ci moją duszę i ciało, wciąż skłonne do zła… Wyzwól mnie z podstępnych sideł diabła. Ulecz z grzeszności.


  Panie, ucz mnie także roztropności, abym nie stał się ofiarą zasadzek kusiciela, gęsto zastawianych na mnie, lecz był Twoim dzielnym wojownikiem w walce o królestwo Boże we mnie oraz wszędzie tam, gdzie mnie stawiasz. Nie pozwól mi tracić wewnętrznej czujności, lecz usposabiaj mnie do ciągłego czuwania. Ucz łagodności i pokory, które są mocą idących za Tobą. O to Cię błagam, ufając Tobie, że zamkniesz mnie w swoim Boskim Sercu i w nim napełnisz swoim Duchem, wydoskonalisz mnie w walce i umiejętności przezwyciężania i odpierania zła.
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  Starajcie się naprzód o królestwo <Boga> i o Jego sprawiedliwość, a to wszystko będzie wam dodane.Mt 6, 33


  Mistrz z Nazaretu uczy cię, co powinno być pierwsze: zabieganie o Boże królestwo i jego sprawiedliwość w tobie. Jeśli prawdziwie weźmiesz te słowa do serca, zyskasz to, co najcenniejsze. Bóg zatroszczy się o wszystko, co jest ci potrzebne do życia. Jego błogosławieństwo będzie towarzyszyć twoim zamiarom i krokom.


  Mój Panie, wyzwól moje serce od niepokoju i zbędnych trosk, ucząc zawierzenia Tobie we wszystkim, co mnie dotyczy. Daj, abym miał jedno pragnienie: stać się podobnym do Ciebie. Wyzwól mnie z zabiegania o to, co do Ciebie nie prowadzi. Zmiłuj się nade mną. Uwolnij od więzów, które jeszcze mnie zamykają na Ciebie, powstrzymując w drodze do doskonałej miłości.


  Boże, strzeż mego serca. Rozpal w nim najgłębsze tęsknoty za Tobą. Przywracaj wzrok mojej duszy, abym był stale wpatrzony w Ciebie. Niech przyjdzie Twoje królestwo i zapanuje we mnie.
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  Niech miłość i wierność cię nie opuszczą, przymocuj je sobie do szyi, na tablicy serca je wypisz, a znajdziesz uznanie i łaskę w oczach Boga i ludzi.Prz 3, 3-4


  Słowo Pana wskazuje na cnoty, które sprawią, że znajdziesz łaskę u Boga i ludzi. To miłość i wierność. Zabiegaj o nie. One są znakiem upodobnienia do Stwórcy. Ci, którzy je zdobywają, przez swoją wytrwałość, wierną modlitwę i uczynki miłosierdzia, stają się niezdobyci dla wroga zbawienia. Czerpią z Boga, wzrastając w swoim człowieczeństwie.


  Boże, który dochowujesz mi wierności, nigdy nie odstępując od przymierza zawartego ze mną w chwili mojego chrztu, zmiłuj się nade mną. Wyzwalaj mnie z najmniejszej niewierności Tobie. Nie chcę kłaniać się bożkom, które – skalany pierworodną winą – tak łatwo sobie tworzę. Chcę kłaniać się Tobie, jedynemu Panu, i całym moim życiem wysławiać Twoją wierność i miłość.


  Ulecz moje serce z chwiejności, pokrzepiając stałością Twojej mocy. Niech płonie we mnie Twój Boski ogień miłości i miłosierdzia, oczyszczając moje serce i zbliżając mnie do Ciebie. Czyń mnie na co dzień wiernym Tobie, gotowym opierać się niedbalstwu i wszelkiej pokusie oddalającej mnie od Ciebie. Daj mi wytrwać w modlitwie, która będzie znakiem miłowania Ciebie.
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  Miłość cierpliwa jest.1 Kor 13, 4


  Jezus jest wobec ciebie tak cierpliwy… Uczy cię cierpliwości wobec siebie samego, gdy pomimo szczerych pragnień i postanowień wciąż upadasz. Uczy cię cierpliwości wobec drugiego człowieka.


  Panie, Ty z cierpliwością przyjmujesz mnie – pomimo tak wielu słabości, wad, a nawet grzechów, którymi raniłem Twoje Serce… Cierpliwie czekasz na mnie, pragnąc okazać mi miłosierdzie, gdy ja sam wobec siebie tracę cierpliwość, gdy nie mają jej wobec mnie nawet najbliżsi mi ludzie… O dobry Jezu, w Twoich ramionach zawsze znajdę oparcie. Ty nie przestaniesz wierzyć we mnie, podając mi dłoń, dźwigając z poniżenia grzechem, czekając na mnie, aż wydam owoc nawrócenia. Bądź uwielbiony za Twoją cierpliwą miłość. Ucz mnie kochać, jak Ty kochasz.
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  Nie sądźcie, abyście nie byli sądzeni.Mt 7, 1


  Bóg do końca twoich dni będzie o ciebie walczył. Nigdy nie zamyka przed tobą drogi do nawrócenia. Chce, abyś zło nazywał po imieniu, nie godząc się na nie, ale nikogo nie sądził ani nie przekreślał, nie wydawał o nikim kategorycznych wyroków.


  Boże, przebacz mi, że tak łatwo staję się sędzią moich bliźnich. Daj mi spojrzenie miłosierdzia – rozumiejące słabość drugiego człowieka. Nie pozwól mi sądzić z pozoru. Ty i tylko Ty do głębi znasz ludzkie serce. Znasz motywy ludzkiego postępowania i do Ciebie należy ostateczny osąd. Dziękuję za to, że usprawiedliwiasz mnie i bronisz. Dostrzegasz we mnie dobro i je ocalasz. Upodobnij mnie do siebie. Daj mi serce wolne od wydawania wyroków, gotowe raczej do podjęcia modlitwy, pokuty i ofiary za drugiego człowieka.
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  Wchodźcie przez ciasną bramę.Mt 7, 13


  Mistrz z Nazaretu wzywa do wchodzenia przez ciasną bramę ewangelicznych wymagań. Sam mówi o tym, że mało jest takich, którzy ją znajdują (por. Mt 7, 14). Tylko ta droga prowadzi do życia. Szerokie drogi złudnej wolności, odwodzące od Bożych przykazań, wiodą na zatracenie.


  Dziękuję Ci, Jezu, za to, że dałeś mi poznać świat ewangelicznych wymagań i wciąż wprowadzasz mnie w ich głębsze zrozumienie. Naginasz mój twardy kark, wyzwalając mnie z buntu przed Tobą. Czynisz gotowym przyjmować Twoją naukę, w której zawarte są mądrość i miłosierdzie wobec człowieka, wobec mnie…


  Daj mi mądrość serca, abym żył Ewangelią – w każdym szczególe życia – nawet jeśli wszyscy wokół wzgardziliby Twoją nauką. Rozmiłuj mnie w Twoich napomnieniach. Chroń przed złudzeniami, które podsuwa wróg. Strzeż mojego serca i prowadź drogą życia – stromą i wąską, ale błogosławioną, wiodącą do pełni życia w Tobie.
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  Wszystko więc, co byście chcieli, żeby wam ludzie czynili, i wy im czyńcie.Mt 7, 12


  Nauka Jezusa prowadzi do budowania wspólnoty miłości. Każdy człowiek chce być kochany, szanowany i przyjmowany. Gdy będziesz postępował wobec bliźnich tak, jak chciałbyś, aby oni postępowali wobec ciebie, staniesz się zaczynem Bożego królestwa.


  Przemień mnie, Panie, aby nie było we mnie rozdźwięku pomiędzy wyznawaną wiarą w Ciebie i moim postępowaniem. Niech słowa Twoich napomnień wnikną w głębię mego serca. Oczyść mnie z ukrytego wroga – egoizmu. Wychowuj do coraz doskonalszej miłości bliźniego. Daj, abym tak czynił ludziom, jak chciałbym, aby mnie czyniono. Błogosławię Cię, który mieszkasz w drugim człowieku i czekasz w nim na moją miłość.
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  O północy Paweł i Sylas modlili się, śpiewając hymny Bogu. A więźniowie im się przysłuchiwali. Nagle powstało silne trzęsienie ziemi, tak że zachwiały się fundamenty więzienia. Natychmiast otwarły się wszystkie drzwi i ze wszystkich opadły kajdany.Dz 16, 25-26


  Duch Święty pragnie wzbudzać w twoim sercu modlitwę uwielbienia. Jej moc sprawia, że opadają więzy niewoli. Dusza ludzka wznosi się ku Stwórcy, w Nim odnajdując radość, uzdrowienie i uwolnienie.


  Panie, w nocy moich doświadczeń umocnij mnie w wierze. Skieruj wzrok mojej duszy na Ciebie i daj uwielbiać Ciebie ze wszystkich sił – Boga Wszechmogącego, miłosiernego, litującego się nad niedolą, władnego pokonać wszystkich moich wrogów. Niech Duch Twój wzbudzi we mnie modlitwę uwielbienia Twojego majestatu. Ucz mnie wielbić Cię we wspólnocie z drugim człowiekiem, doświadczanym podobnie jak ja…


  Rozpalaj moje serce ogniem wiary, abym nie milknął, lecz śpiewał Ci hymny i psalmy. Ty jesteś godzien mojego uwielbienia, tego, aby Cię nieustannie chwalić i dziękować Ci. Bądź błogosławiony, Ojcze, Synu i Duchu Święty! Ty wyzwalasz mnie z więzów niewoli, okazując mi miłosierdzie. Kruszysz kajdany zła. Otwierasz mi drzwi, ukazując jasną drogę do Twojego królestwa. Wielbię Cię, Przyjacielu ludzi, w którego ręku jest mój los.
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  Jestem podobny do kawki na pustyni, stałem się jak sowa w ruinach. Czuwam i jestem jak ptak samotny na dachu.Ps 102, 7-8


  Ilekroć doświadczasz osamotnienia, opuszczenia przez ludzi, bądź pewien, że jest przy tobie Bóg. Chociaż możesz zupełnie nie odczuwać Jego obecności, bliskości, On jest najbliżej człowieka w jego osamotnieniu… Niech twoja samotność zbliża cię do Niego. To stan uprzywilejowany, w którym Bóg pragnie okazywać łaskę.


  Panie, chociaż tak łatwo zapominam o tym, że jesteś przy mnie, gdy dotyka mnie cierpienie osamotnienia, Ty trwasz! Wierzę, że nie odejdziesz ode mnie, bo mnie kochasz. Gdy otoczony przez niewidzialnych wrogów zmagam się o wierność Tobie, nie odstępuj ode mnie. Walcz o moje serce, aby nie przestawało czuwać, a w nocy samotności odkrywało światło Twojej obecności. Niech Twoja miłość mnie strzeże i nie pozwoli mi zwątpić ani zachwiać się w wierze.


  Wypełnij moją pustkę i samotność darem swojej świętej obecności. W oschłościach serca, gdy z trudem wydobywam z duszy mój głos, niech Twój Duch woła we mnie do Ojca.


  Pozwól mi w Tobie, ukrzyżowany Zbawicielu, odnaleźć bliskiego Przyjaciela. Niech wpatrzony w Ciebie, oderwę wzrok od samego siebie i zaznam ukojenia.
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  Jeśli Mnie kto miłuje, będzie zachowywał moją naukę, a Ojciec mój umiłuje go i przyjdziemy do niego, i mieszkanie u niego uczynimy.J 14, 23


  Pragnieniem Boga jest mieszkać w człowieku, którego stworzył i odkupił. Dusza tego, kto nie zrywa przez grzech więzi przymierza z Nim, staje się przybytkiem Trzech Osób Boskich. Także w tobie pragnie zamieszkiwać Ojciec, Syn i Duch Święty – przemieniając cię, abyś stał się ikoną Boga Trójjedynego.


  Błogosławię Cię, Ojcze, Synu i Duchu Święty, za miłość, którą mnie darzysz. Błogosławię Cię, Przenajświętsza Trójco, za to, że – chociaż przebywasz w chwale swego majestatu – masz upodobanie w ludzkim sercu. Z radością zniżasz się i zamieszkujesz w nim, dzieląc z kruchym stworzeniem swoje niepojęte bogactwa.


  Nie pozwól, abym przez grzech zamykał Tobie drzwi. Nie pozwól, wielki Boże, abym nieczuły na Twoją miłość, czynił Ciebie jakby bezdomnym. Oddaję się Tobie, pragnę i proszę: pozwól mi być miłym Tobie mieszkaniem i z bojaźnią, by nie utracić Ciebie, dążyć do celu mojej drogi: wiecznego zamieszkania z Tobą w domu radości, którym jest niebo. Niech osłania mnie i przemienia miłość Twojego Boskiego Serca.
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  Zaprawdę, powiadam wam: Bogatemu trudno będzie wejść do królestwa niebieskiego. Jeszcze raz powiadam: Łatwiej jest wielbłądowi przejść przez ucho igielne, niż bogatemu wejść do królestwa niebieskiego.Mt 19, 23-24


  Przywiązanie do ziemskich dostatków krępuje ludzkie serce. Człowiek staje się niezdolny pójść za Panem do końca. Nie bogactwo jest złem, ale skłonność do przywiązania do niego, będąca dziedzictwem grzechu.


  Panie, Ty znasz choroby mojej duszy skalanej pierworodną winą. Oddaję Ci moje serce i wszystko, czym jestem i co posiadam. Ty bądź Panem tego, czym mnie obdarowałeś. Wyzwól mnie od chęci polegania na sobie, na własnym sprycie, na tym, co posiadam… Czyń moje serce ubogim, a jeśli to podoba się Tobie, prowadź mnie także drogą zewnętrznego ubóstwa. Ucz miłowania skromnego życia. Strzeż mnie, abym nie stał się niewolnikiem rzeczy i wartości przemijających. Wyzwól mnie od więzów, które jeszcze mnie krępują, zamykając na Ciebie i Twoje królestwo.
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  Mówił więc: „Do czego podobne jest królestwo Boże i z czym mam je porównać? Podobne jest do ziarnka gorczycy, które ktoś wziął i posiał w swoim ogrodzie. Wyrosło i stało się wielkim drzewem, tak że ptaki podniebne zagnieździły się na jego gałęziach”.Łk 13, 18-19


  Wielkie dzieła Boże rozpoczynają się bardzo niepozornie… Podobnie jak z małego ziarnka gorczycznego wyrasta wielkie drzewo, tak zasiane ziarno słowa prawdy rośnie i zadziwia swoją wielkością. Bóg zasiewa je w tobie, abyś stał się mieszkaniem Ducha Świętego – pełniąc już nie swoje, ale Jego dzieła.


  Dziękuję, Panie, za ziarno prawdy, które zasiałeś w mojej duszy. Sam czuwasz, Boski Ogrodniku, aby ono wzrastało we mnie – jak zamierzyłeś. Błogosławię Cię w wezwaniu na drogę prawdy i sprawiedliwości. Niech one wypełnią mnie i upodobnią do Ciebie. Daj mi światłe oczy serca, abym porzucał złudną wielkość, kochając to, co małe, ale zrodzone z Ciebie…


  Niech stanę się cały Twój – na miarę Twoich pragnień i zamiarów. Wszystko, co we mnie, niech zostanie przemienione i uświęcone Twoją łaską: dla chwały Ojca i chwały Jego królestwa. O to Cię błagam, dziękując za to, że upodobałeś sobie w moim sercu i czynisz je ogrodem swojej łaski.
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  Gdy On to mówił, jakaś kobieta z tłumu głośno zawołała do Niego: „Błogosławione łono, które Cię nosiło, i piersi, które ssałeś”. Lecz On rzekł: „Tak, błogosławieni są raczej ci, którzy słuchają słowa Bożego i [go] przestrzegają”.Łk 11, 27-28


  Maryja jest tą, która nie tylko poczęła, zrodziła i wykarmiła Jezusa, ale najdoskonalej przyjmowała do siebie Jego słowo. Słuchała Boga i wiernie wypełniała Jego polecenia. Tak stała się nauczycielką szczęśliwego życia dla uczniów Pana.


  Niepokalana Matko, która z wiarą przyjmowałaś do siebie słowo Boga, ucz mnie sercem słuchać Jego mowy. Zamknij mnie na zawsze w Twoim Niepokalanym Sercu, abym w nim stał się gotowy przyjmować Bożą prawdę i według niej żyć. Oddaję się Tobie z całą pokorą i miłością, pragnąc być przez Ciebie kształtowanym i wychowywanym. Wierzę, o dobra Matko, że w Tobie doznam przemiany. Wierzę, że wprowadzisz mnie do grona błogosławionych, bo zasłuchanych w głos Boga przemawiającego do ich duszy, otwartych na tchnienie Ducha, gotowych spełniać pragnienia Jezusowego Serca. O to Cię błagam z całą ufnością mojego serca jako Twoje dziecko…
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  Jeżeli któregoś z was, ojców, syn poprosi o chleb, czy poda mu kamień? Albo o rybę, czy zamiast ryby poda mu węża? Lub też gdy prosi o jajko, czy poda mu skorpiona? Jeśli więc wy, choć źli jesteście, umiecie dawać dobre dary swoim dzieciom, to o ileż bardziej Ojciec z nieba udzieli Ducha Świętego tym, którzy Go proszą. Łk 11, 11-13


  Słowo Pana zapewnia cię o Jego dobroci wobec ciebie. On leczy nim twoje serce, wyzwalając je do ufności, prostoty, liczenia na Niego we wszystkim. Chce, abyś prosił Ojca o dar Ducha, który jest odpowiedzią na wszystkie szczere modlitwy. Gdy będziesz wytrwale prosił o Jego dar, Jego moc będzie ci towarzyszyć w każdym dniu, w każdej przestrzeni życia.


  Duchu Boga, który namaściłeś mnie w chwili mojego chrztu i napełniłeś Twoimi darami w sakramencie bierzmowania, odnów we mnie dziecięcą wiarę. Ucz mnie stawać przed Ojcem z pustymi rękami i wierzyć, że On napełni je potrzebną łaską. Wzbudź we mnie niezachwianą ufność w Jego dobroć i miłosierdzie. Ulecz moją duszę, która – pomimo tak wielu znaków miłości – wciąż niedostatecznie zdaje się na Twoją dobroć, wciąż niedostatecznie na Tobie polega, wciąż za mało liczy na łaskę wszechmogącego Ojca w niebie.
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  A mówię wam, przyjaciołom moim: Nie bójcie się tych, którzy zabijają ciało, a potem nic już więcej uczynić nie mogą. Pokażę wam, kogo się macie obawiać: bójcie się Tego, który po zabiciu ma moc wtrącić do piekła.Łk 12, 4-5


  Jezus pragnie, abyś bał się jednego: odłączyć się od Niego przez grzech. Tego się bój. Wystrzegaj się zła. I nie lękaj się o siebie. Bądź Jego mężnym świadkiem – także w świecie pełnym wrogości wobec Jego uczniów.


  Najświętszy, miłosierny Boże, Ty wiesz, że nawet Twoi pierwsi uczniowie skłonni byli zaprzeć się Ciebie w nocy cierpienia, aby nie narazić się tym, którzy Cię pojmali. Uciekli od Ciebie… Ty znasz ludzką słabość. Umocnij mnie. Nie daj mi lękać się tych, którzy zabijają ciało, lecz uczyń wiernym, aż po pragnienie męczeństwa dla chwały Twojego imienia. Daj mi bać się jedynie tego, by nie utracić Cię przez grzech, nie zasmucić przez niewierność i małoduszność, nie zaprzeć się Ciebie, gdy uderzą we mnie Twoi przeciwnicy. Udziel mi Ducha męstwa. Niech On ożywia we mnie pragnienie miłowania Cię bez granic. Niech jednoczy moje serce z Twoim Sercem więzami miłości mocniejszej od śmierci.
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  Nie bądź mądry we własnych oczach.Prz 3, 7


  Bóg cię kocha, dlatego przestrzega cię przed zuchwalstwem. Jeśli przyjmiesz Jego przestrogę, uchronisz serce przed pychą.


  Panie, udziel mi ducha Twojej pokory. Zamknij mnie w Twoim Sercu i przemień w nim. Napełnij świętą bojaźnią przed Tobą, która sprawi, że zawsze będę zachowywał pamięć o tym, kim Ty jesteś i kim ja jestem dla Ciebie – mojego Pana i Stworzyciela. Wyzwól mnie od ducha porównywania się z bliźnimi. Uczyń mnie raczej pokornym bratem i Twoim uniżonym sługą, którego kochasz – pomimo że nie zawsze pozwalam się Tobie prowadzić drogami mądrości. Zwróć moje serce ku Tobie, pozwalając mi zapomnieć o sobie.
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  A gdy płynęli, zasnął. Wtedy spadł gwałtowny wicher na jezioro, tak że fale ich zalewały i byli w niebezpieczeństwie. Przystąpili więc do Niego i obudzili Go, wołając: „Mistrzu, Mistrzu, giniemy!”. On zaś wstał, rozkazał wichrowi i wzburzonej fali: uspokoiły się i nastała cisza. Łk 8, 23-24


  Jezus „płynie” wraz z tobą w „łodzi” twojego życia. Chce cię doskonalić w wierze i zaufaniu Jego miłości. On ucisza burze, które odbierają sercu pokój, wprawiając w przerażenie. Nie bój się, gdy spadają na ciebie pokusy, utrapienia, ciemności, lecz zwracaj się do Pana, który jest tak blisko… Wierz w to, że z Nim nie zginiesz. On cię obroni.


  Panie, Ty wiesz, jak słaba jest moja wiara. Wzmocnij ją. Niech w chwilach ciemności nie tylko nie tracę zaufania, lecz lgnę do Ciebie. Zaprowadzaj pokój w moim sercu, płynący z wiary w Ciebie. Także wtedy, gdy będą we mnie uderzały fale przeciwności, pozwól mi odnaleźć prostą drogę do Twojego Serca – poprzez akty szczerego oddania, zawierzenia się Tobie. Na przekór moim wrogom ucz mnie sercem wypowiadać słowa ufności. Spraw, niech burze doświadczeń przybliżają mnie do Ciebie, doskonaląc moją wiarę. Sam uciszaj wzburzone morze moich uczuć, rozlewając na głębinach duszy Twój pokój.
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  Niech wasza mowa będzie: Tak, tak; nie, nie. A co nadto jest, od Złego pochodzi.Mt 5, 37


  W Bogu nie ma kłamstwa. On jest prawdą. Dzieci Jego królestwa mają być sługami prawdy. Miłowanie jej wyraża się w prawdomówności. Wolno im zachowywać tajemnice, ale ich język ma być wolny od kłamstwa. Kłamstwo ma jednego ojca: jest nim diabeł.


  Panie, oczyść do głębi moje serce. Rozmiłuj mnie w prawdzie i uczyń mnie jej wiernym sługą. Niech stronię od wszelkiego kłamstwa. Uczyń mnie czujnym, abym nie pozwalał się oszukiwać tym, którzy tkwią w niewoli zakłamania. Wyzwalaj mnie od podstępnych zasadzek kłamcy i zwodziciela. Napełniaj Duchem prawdy. Niech mój język zachowuje tajemnice, ale nigdy nie posługuje się kłamstwem i wypowiada wyłącznie słowa prawdy. Zmiłuj się nade mną, Boże, który kształtujesz serca swoich przybranych synów, aby jaśniało przez nich światło Twojej prawdy.
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  Wy jesteście światłem świata. Nie może się ukryć miasto położone na górze. Nie zapala się też lampy i nie umieszcza pod korcem, ale na świeczniku, aby świeciła wszystkim, którzy są w domu. Tak niech wasze światło jaśnieje przed ludźmi, aby widzieli wasze dobre uczynki i chwalili Ojca waszego, który jest w niebie. Mt 5, 14-16


  Jezus wyznaczył ci zadanie: bycia światłem dla innych. Stawaj przed Nim w prawdzie, pytaj, czy twoja dusza świeci Jego światłem, i proś, aby tak było.


  Mój Mistrzu, dałeś mi wzniosłe zadanie oświetlania drogi żyjącym jeszcze w mroku. Zmiłuj się nade mną. Niech Twoja światłość rozproszy ciemności mojej duszy. Wykorzeń ze mnie zło. Przebacz mi duchowe niedbalstwo. Pomóż przezwyciężać wady, które powstrzymują mnie w dążeniu do Ciebie i byciu Twoim świadkiem. Ucz mnie gorliwie zabiegać o cnoty.


  Niech wypełni mnie duch Twojej prawdy, Twojej sprawiedliwości, żywej wiary w Ciebie, abym płonął nimi jak pochodnia, a zapominając o sobie, niósł Twoje światło tam, dokąd mnie posyłasz. Niech przyobleczony w Twoją światłość, wskazuję na Ciebie, Boga miłości, i daję o Tobie czytelne świadectwo.
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  Strzeżcie się, żebyście uczynków pobożnych nie wykonywali przed ludźmi po to, aby was widzieli; inaczej bowiem nie będziecie mieli nagrody u Ojca waszego, który jest w niebie.Mt 6, 1


  Bóg godzien jest nieobłudnej miłości. Takiej pragnie od swoich uczniów, od ciebie… Wystrzegaj się czynienia czegokolwiek na pokaz. Pozostań ukryty przed wzrokiem ludzi. Bóg zauważa każde drgnienie twojego serca.


  Jezu, proszę Cię o nieobłudną miłość do Ciebie i wiarę, które nie pozwolą mi szukać uznania w oczach ludzi, lecz Ciebie, Boga żywego. Ukryj mnie w Twoim Sercu. Nie daj mi czynić niczego dla Ciebie, aby mnie widziano i chwalono. Zechciej skruszyć do głębi moje serce, daj mi pamiętać, kim jestem przed Tobą… Ty bądź dla mnie wszystkim. Niech chwalę Cię każdym uderzeniem mego serca, każdą myślą, każdym zamiarem i czynem.
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  Zaraz po wyjściu z synagogi przyszedł z Jakubem i Janem do domu Szymona i Andrzeja. Teściowa zaś Szymona leżała w gorączce. Zaraz powiedzieli Mu o niej. On podszedł i podniósł ją, ująwszy za rękę, a opuściła ją gorączka. I usługiwała im.Mk 1, 29-31


  Jezus chce przychodzić do domów swoich uczniów. Chce przynosić uzdrowienie chorym, chce uzdrawiać także trudne więzi rodzinne… Mów Mu o chorobach twoich bliskich. Proś za nimi twojego Mistrza.


  Wierzę, Panie, że jestem dla Ciebie ważny. Wierzę, że nieobojętne są Ci sprawy drogich mi osób – szczególnie tych, z którymi łączą mnie więzi pokrewieństwa. Przyjdź tam, gdzie Cię najbardziej potrzebujemy. Uzdrawiaj z chorób duszy i ciała moich bliskich. Okazuj miłosierdzie tym, którzy jeszcze za mało wierzą w Twoją moc i zamykają serca na Ciebie. Udziel mi daru żywej, niezachwianej wiary, abym nie przestawał Cię zapraszać do spraw i ludzi wymagających Twojej ingerencji i wierzył, że dokonasz cudu przemiany.
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  Pojawiła się też u nich myśl, kto z nich jest największy. Lecz Jezus, znając tę myśl w ich sercach, wziął dziecko, postawił je przy sobie i rzekł do nich: „Kto by to dziecko przyjął w imię moje, Mnie przyjmuje; a kto by Mnie przyjął, przyjmuje Tego, który Mnie posłał. Kto bowiem jest najmniejszy wśród was wszystkich, ten jest wielki”.Łk 9, 46-48


  Jezus odsłania przed tobą sekret wielkości w swoim królestwie. Ten jest wielki, kto potrafi przyjąć najmniejszych… Ten jest wielki, kto umie być najmniejszy…


  Mój uniżony Królu, który dla mnie przyjąłeś postać niemowlęcia, naucz mnie być dzieckiem Twojego królestwa – wpatrzonym w Ciebie, naśladującym Cię w pokorze i prostocie. Ustrzeż mnie przed szukaniem złudnej wielkości. Daj, abym w najmniejszych z ludzi dostrzegał Ciebie i Tobie w nich służył. Ucz mnie przyjmować tych, którymi gardzi świat. Czyń moje serce wrażliwym, gotowym kochać każdego, kogo stawiasz na mojej drodze. Niech moje serce wypełni staranie o miłość – do Ciebie i ludzi. Wciąż nawracaj mnie na Twoje drogi.
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  Do Ciebie wznoszę me oczy, który mieszkasz w niebie. Oto jak oczy sług są zwrócone na ręce ich panów i jak oczy służącej na ręce jej pani, tak oczy nasze ku Panu, Bogu naszemu, aż się zmiłuje nad nami.Ps 123, 1-2


  Kieruj swój wewnętrzny wzrok na Boga, oczekując od Niego pomocy – szczególnie wtedy, gdy jesteś doświadczany cierpieniem. W pokorze oczekuj zmiłowania nad tobą.


  Mój Panie, Ty jesteś moją ostoją. Wspomagasz uciśnionych i wyciągasz dłoń do wzgardzonych, którzy w nikim nie mają oparcia. Czyń moją duszę cierpliwą i ufną w Twoją dobroć. Chociaż moimi licznymi grzechami tak wiele razy raniłem Ciebie, zawsze okazywałeś mi miłosierdzie. Dawałeś siły do poprawy. Zdejmowałeś ze mnie ciężkie jarzmo skutków moich win. Bądź ze mną, mój Wspomożycielu i Obrońco. Wyczekuję Twojego zmiłowania nade mną. W nikim, poza Tobą, nie znajdę ratunku. Ty jesteś jedynym Odkupicielem człowieka. Okaż mi łaskę. Ulituj się nade mną.
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  Potem zwrócił się do samych uczniów i rzekł: „Szczęśliwe oczy, które widzą to, co wy widzicie. Bo powiadam wam: Wielu proroków i królów pragnęło ujrzeć to, co wy widzicie, a nie ujrzeli, i usłyszeć, co słyszycie, a nie usłyszeli”. Łk 10, 23-24


  Należysz do uczniów Jezusa, których On sam wybrał i uczynił swoimi. Możesz nie tylko wsłuchiwać się w Jego słowa, ale patrzeć na Niego – obecnego w Najświętszej Hostii. Możesz przebywać blisko Niego, a nawet Go przyjmować do siebie. To niepojęty dar Bożej miłości, którego wielu nie dostąpiło.


  Dziękuję Ci, Ojcze, za Twojego Syna Jezusa, którego imię dałeś mi poznać. Dziękuję za świadectwo prawdy zawarte w Słowie życia, które pozwoliłeś mi sercem usłyszeć i przyjąć. Dziękuję za Najświętsze Ciało Niepokalanego Baranka, którym mnie karmisz w Kościele. Dziękuję za Hostię Świętą, którą mogę adorować, przebywając w bliskości mojego Zbawiciela. Dziękuję za każde spotkanie z Twoim Synem, a przez Niego z Tobą.


  Przyjmij, Ojcze, niewypowiedzianą wdzięczność mojego serca, szczęśliwego, że dałeś mi Twojego Syna i uczyniłeś Jego sługą. Tobie chwała, cześć i uwielbienie za bezmiar Twojej miłości. Tobie wieczne błogosławieństwo – w Jezusie Chrystusie i przez Niego.
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  Lecz setnik odpowiedział: „Panie, nie jestem godzien, abyś wszedł pod dach mój, ale powiedz tylko słowo, a mój sługa odzyska zdrowie”. Mt 8, 8


  Jezusa zadziwiła wiara pogańskiego żołnierza, który prosił Go o uzdrowienie swojego sługi. Nie czuł się jednak godzien, aby Pan wszedł pod jego dach. Także ty wierz i uniżaj się przed Panem Zastępów, a doświadczysz Jego dobroci.


  Panie, dziękuję, że pomimo mojej wielkiej niegodności pragniesz przychodzić do mnie i ze mną wieczerzać. Z mojej ubogiej duszy czynisz królewską komnatę, w której gościć mogę Ciebie, Pana Zastępów. Bądź uwielbiony w Twojej pokornej miłości. Ty wiesz, Jezu, że nie jestem godzien, abyś przychodził do mnie… Ty wiesz, że nie jestem godzien, aby patrzeć na Ciebie – obecnego w Najświętszej Hostii. Dziękuję, że pomimo tej niegodności przychodzisz… Obdarowujesz mnie spojrzeniem pełnym miłości. Zapewniasz o tym, że jestem drogi w Twoich oczach… Nie zrażasz się moją niegodnością, moją biedą, moją słabą wiarą, bo kochasz mnie i pragniesz być ze mną. Dziękuję Ci, Panie, mój Królu.


  Daj mi po wszystkie dni pamiętać, że nie jestem godzien, abyś przychodził do mnie, korzyć się przed Tobą i błogosławić Ciebie za Twoją niepojętą miłość.

________________________________________________
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